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Georgi Malenkowa 
wygłoszone na akademii w Moskwie

TOWARZYSZE!
Narody Związku Radzieckiego i nasi przyjaciele za 

granicą święcą dzisiaj 32 rocznicę Wielkiej Październi­
kowej Rewolucji Socjalistycznej.

Naród radziecki z uzasadnioną dumą spogląda na 
wyniki swej walki i pracy. Czasy, w których żyjemy, 
towarzysze, wejdą do historii naszej ojczyzny, jako 
wielka epoka stalinowska. Nigdy jeszcze w dziejach na­
szej ojczyzny nie były tak zespolone pomiędzy sobą 
narody, zamieszkujące jej niezmierzone przestrzenie.

Nigdy na przestrzeni całej 
swej historii ojczyzna nasza nie 
miała tak sprawiedliwie i dob­
rze zakreślonych granic pań­
stwowych. Spójrzcie na mapę. 
Na zachodzie — Ukraina sku­
piła w jedną rodzinę cały na- 
TÓd ukraiński. Usunięta została 
niesprawiedliwość historyczna 
w stosunku do granic Białorusi 
1 Mołdawii. Na zachodzie nie 
ma już Prus Wschodnich — tej 
odwiecznej bazy wypadowej 
najazdu na naszą ojczyznę. 
Nieco bardziej na północ — 
wytyczone zostały trwałe nowe 
granice, odpowiadające intere­
som umocnienia obrony Lenin­
gradu. Na Dalekim Wschodzie 
w nowej roli obrońcy bezpie­
czeństwa naszej ojczyzny wy­
stępuje szereg Wysp Kuryl- 
skich, a Sachalin połączony 
znowu w jedną całość, odgry-

Chłopi polscy
pozdrawiają

i iturodi)
Związku Radzieckiego

WARSZAWA (PAP). Cen 
tralny Komitet Jedności Ruchu 
Ludowego w Polsce przesłał w 
32 rocznicę Wielkie) Socjalisty­
cznej Rewolucji Październiko­
wej do przewodniczącego Rady 
Ministrów ZSRR Generalissi­
musa Stalina pismo treści na 
stępującej:

W 32 rocznicę Wielkiej So­
cjalistycznej Rewolucji Paź­
dziernikowej Centralny Komi­
tet Jedności Ruchu Ludowego 
w Polsce przesyła Panu osobiś­
cie i narodom Związku Ra­
dzieckiego serdeczne pozdro­
wienia od chłopów zorganizo­
wanych pod sztandarami Stron­
nictwa Ludowego i Polskiego 
Stronnictwa Ludowego, znajdu­
jących się w przededniu zjed; 
noczenia.

Chłopi polscy jednoczą się 
dziś z narodami Związku Ra­
dzieckiego w ich walce o utrzy­
manie pokoju na świecie.

Wiemy, że światowy obóz 
pokoju, postępu i demokracji 
pod przewodem Związku Ra­
dzieckiego jest potęgą, o którą 
Tozbiją się imperialistyczne dą­
żenia i plany anglo-amerykań- 
skich podżegaczy wojennych.

Wspólnie z polską klasą ro­
botniczą realizować, będziemy 
w codziennym trudzie głoszone 
przez Wielką Rewolucję Socja­
listyczną hasła pokoju, wolno­
ści i braterstwa ludów w prze­
konaniu, że praca nasza dopro­
wadzi do ustroju pełnej spra­
wiedliwości społecznej, do zwy­
cięstwa socjalizmu w Polsce.
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wa w obronie Związku Radziec­
kiego większą rolę niż dawniej 
połowa tej wyspy.

Nigdy jeszcze na przestrzeni 
całej swej historii ojczyzna na­
sza nie była otoczona tak przy­
jaznymi wobec naszego pań­
stwa sąsiednimi krajami. Ze 
Związkiem Radzieckim graniczą 
obecnie, zamiast wrogiego wo­
bec Rosji państwa polskiego — 
przyjazna demokratyczna Pol­
ska Ludowa. Zamiast rozczłon­
kowanej ' przez hitlerowców 
Czechosłowacji, do niedawna 
jeszcze cierpiącej pod jarzmem 
zaborców faszystowskich — 
przyjazna Czechosłowacja Lu­
dowo-Demokratyczna. Zam!est 
byłego wasala Niemiec hitle­
rowskich przyjazna Węgierska 
Republika Ludowa. Zamiast 
wrogiej wobec Związku Ra­
dzieckiego Rumunii — przyjaz­
na Rumuńska Republika Ludo­
wa. Zamiast dawnej Bułgarii, 
stanowiącej dodatek do hitle­
rowskiej machiny wojennej 
Związek Radziecki ma wierne­
go przyjaciela w Bułgarskiej 
Republice Ludowej. Narody: 
polski, czechosłowacki, węgier­
ski, rumuński, bułgarski, ze­
spolone są wieczystą przyjaź­
nią z narodami Związku Ra­
dzieckiego. Na wschodzie ze 
Związkiem Radzieckim grani­
czy Mongolska Republika Lu­
dowa, złączona z nami wielo­
letnią przyjaźnią, Naszym przy­
jaznym sąsiadem jest młoda 
Koreańska Republika Ludowo- 
Demokratyczna, i wreszcie, 
miast ujarzmionych przez dra­
pieżnych kapitalistów zagra­
nicznych Chin mamy obecnie 
na wschodzie wielkiego sąsia­
da — przyjazną nam wolną 
Chińską Republikę Ludową.

Witając 32 rocznicę Wielkiej 
Październikowej Rewolucji So­
cjalistycznej, ludzie radzieccy 
pełni są niezachwianej wiary w 
powodzenie dalszego marszu 
naszego kraju naprzód drogą 
do komunizmu. W gigantycz­
nym współzawodnictwie dwóch 
systemów — systemu socjaliz­
mu i systemu kapitalizmu — 
widać jasno przewagę systemu 
socjalistycznego.

Nasz naród wierzy głęboko 
w słuszność swej sprawy. Na­
uka marksistowsko-leninowska 
ogarnąwszy masy, stała się ol­
brzymią siłą w walce o zwy­
cięstwo nowego nad starym, o 
zwycięstwo socjalizmu nad ka­
pitalizmem.

Na słusznej drodze 
do nowych 

zwycięstw
Stoimy na słusznej drodze ku 

nowym zwycięstwom.
Naród radziecki wita 32 rocz­

nicę Października poważnymi 

I sukcesami we wszystkich dzie­
dzinach socjalistycznej gospo­
darki narodowej i kultury.

Minęło 3 lata i 10 miesięcy 
od chwili, gdy ludzie radziec­
cy pod kierownictwem Partii 
Bolszewickiej, przystąpili do 
realizacji planu pierwszej po­
wojennej pięciolatki stalinow­
skiej. Z radosnym uczuciem 
spełnionego obowiązku może­
my dziś powiedzieć: przedwo­
jenny poziom gospodarki naro­
dowej został nie tylko osiąg­
nięty, ale i przekroczony. Ma­
my wszelkie podstawy, aby są­
dzić, źe pierwsza powojenna 
pięciolatka będzie wykonana 
przed terminem.

W pięcioletnim planie posta­
nowiono, że rozmiary produk­
cji całego przemysłu ZSRR w 
roku 1950 powinny przekroczyć 
o 48 proc, produkcję przedwo­
jenną z roku 1940. W paździer­
niku roku bieżącego produkcja 
całego przemysłu przekroczyła 
o przeszło 50 proc, średnią pro­
dukcję nfesięczną z roku 1940. 
Tak więc przemysł ZSRR pra­
cuje dziś na znacznie wyższym 
poziomie niż przed wojną i na 
wyższym poziomie niż plan pię­
cioletni przewidywał na rok 
1950.

Wielkie sukcesy uzyskało 
również nasze rolnictwo socja­
listyczne. Już w 1948 roku glo­
balne plony upraw zbożowych 
osiągnęły bez mała poziom 
1940 roku, a urodzaj bieżącego 
roku przewyższył poziom 1940 
roku. Problem zbożowy w na­
szym kraju został już rozstrzyg­
nięty.

Realizowana jest skutecznie 
przyjęta przed rokiem decyzja 
partii i rządu o planie leśnych 
pasów ochronnych, wprowadze­
nia płodozmianów trawo-pol- 
nych oraz budowy stawów t 
zbiorników wody dla zabezpie­
czenia wysokich i trwałych u- 
rodzajów. Dokonano już zasie­
wu leśnych pasów ochronnych 
na obszarze przeszło 500 tysię­
cy ha.

Rolnictwo otrzymuje 3 do 4 
razy więcej traktorów i ma­
szyn rolniczych niż w przed­
wojennym 1940 rokti.

Postępy w gospodarce zbożo­
wej zapewniły możność likwi­
dacji opóźnienia w rozwoju ho­
dowli bydła, jednej z najważ­
niejszych gałęzi gospodarki rol­
nej. Zadanie podniesienia i 
wszechstronnego rozwoju ho­
dowli bydła stało się głównym 
zadaniem partii i państwa w 
gospodarce rolnej.

Mamy więc prawo stwierdzić, 
że nasz przemysł i nasza gospo­
darka rolna wkroczyły w fazę 
dalszego, potężnego rozwoju. 
Wszystko to stwarza nowe mo­
żliwości dalszego podwyższenia 
materialnego i kulturalnego po- 
ziomu życia narodu radzieckie­
go.

W odróżnieniu od kapitali­
stycznego systemu gospodarki
— socjalizm jest nie do pomy­
ślenia bez codziennej troski 
państwa o podniesienie dobro­
bytu materialnego i poziomu 
kulturalnego mas pracujących
— i na tym polega prawo ro­
zwoju socjalizmu.

W trosce o podniesienie sto­
py życiowej mas pracujących, 
rząd przeprowadził w końcu 
1947 roku, po reformie waluto­
wej i po zniesieniu systemu 
kartkowego obniżkę cen towa­
rów powszechnego użytku. Dru* 
ga obniżka została dokonarfa 
do dnia 1 marca br

Narodowi radzieckiemu nie 
grozi żadna „marshallizacja", 

nie wisi nad nim stała groźba 
obniżenia stopy życiowej, obni­
żenia realnej płacy zarobkowe,, 
jak to się dzieje w krajach 
kapitalistycznych. Nad naro­
dem radzieckim nie wisi jak 
miecz Damoklesa groźba-nędzy 
i bezrobocia. Wręcz przeciwnie 
w Związku Radzieckim każdy 
pracujący, otrzymując wynagro­
dzenie stosownie za swą pracę 
według swych zdolności, ma 
wszelką możliwość podwyższe­
nia swej stopy życiowej.

Rozwija się budownictwo 
mieszkaniowe na wielką skalę. 
W ciągu 3 lat i 9 miesięcy 
pięciolatki powojennej, zbudo­
wano i odbudowano w miastach 
i osiedlach robotniczych mie­
szkania o łączne, powierzchni 
ponad 61 mil. metrów kwa­
dratowych. W ośrodkach wiej­
skich ponad 2 mil. domów mie­
szkalnych.

Znaczne sukcesy osiągnięto w 
dziedzinie nauki, kultury i sztu 
ki.

W ostatnich czasach zacie­
śniła się niewątpliwie współ­
praca nauki z produkcją, ucz o 
nych z przodującymi robotnika­
mi inżynierami technikami, a- 
gronomami i kołchoźnikami.

Nauka radziecka kieruje się 
myślą o służbie dla sprawy 
pokoju i rozkwitu naszej oj­
czyzny. Jeśli energia atomowa 
w ręku imperialistów stanowi 
źródło produkcji śmierciono­
śnych narzędzi, środek zastra 
szania, instrument szantażu i 
przemocy — to w ręku ludzi 
radzieckich może ona i powin­
na być potężnym środkiem nie­
bywałego dotychczas postępu 
technicznego, dalszego szybkie 
go wzrostu sił wytwórczych na 
szego kraju.

Wraz ze wzrostem sił wy­
twórczych naszego kraju rozwi­
ja się kultura narodów Z.SRR 
— socjalistyczna w treści, na 
rodowa w formie. Naród radzie 
cki kocha i ceni sztukę i lite' 
raturę piękną, odzwierciedlają­
ce wiernie na podstawie meto 
dy realizmu socjalistycznego, 
bogate, bujne życie naszego 
kraju, wytężoną i ofiarną pra­
cę ludzi radzieckich — budow­
niczych komunizmu Partia i 
rząd otaczają stałą troską ide­
owo-artystyczny rozwój sztuki 
i literatury. W Związku Radzie­
ckim sztuka i literatura 6łużą 
ludowi, są z nim zespolone 
nierozerwalnymi więzami. W 
Związku Radzieckim wysoko 
ceni się uczciwą pracę i zachę­
ca się do niej. Nie może też 
być inaczej w społeczeństwie, 
w którym stosunki produkcyjne 
oparte są nie na zasadach wy­
zysku i konkurencji, lecz na za 
sadach twórczej współpracy I 
socjalistycznego współzawodni­
ctwa.

Sukcesy nasze są bezsprzecz­
ne. Jednakże towarzysz Stalin 
uczy nas, że nie wolno wpadać 
w zarozumiałość i spoczywać 
na laurach. Tam, gdzie panuje 
zarozumialstwo, dobroduszny 
kwietyzm i samouwielbienie, 
gdzie brak bolszewickie: sprę 
żystości i samokrytyki ,— usta- 
je dalszy ruch naprzód, nastę­
puje nieuchronnie zastój.

W każdej dziedzinie sztuka 
kierownictwa polega przede 
wszystkim na tym, by przewi­
dzieć trudności i przeszkody 
mogące zahamować rozwój że 
by skierować zawczasu wysiłki 
na przezwyciężenie tych trud­
ności i przeszkód, żeby nie do­
puścić tym samym do przerw, 
żeby usunąć niebezpieczeństwo 
zastoju, żeby zapewnić ruch 
naprzód.

(Ciąg dalszy na sir. 3)

Konstanty Rokosowski 
na straży 

granic Rzeczypospolitej
Z górą trzydzieści lat temu lud polski dał ludowi rosyj­

skiemu swojego syna — Konstantego Rokosowskiego, dziec. 
ko robotniczej Warszawy.

Po trzydziestu z górą latach bratni naród radziecki zwró­
cił narodowi polskiemu Marszalka Konstantego Rokosow­
skiego, który pod ożywczym tchnieniem Wielkiej Rewolucji 
Socjalistycznej wyrósł z prostego robotn ka-żołnierza na 
wielkiego dowódcę, rozsławionego na świat cały zwycię­
stwami pod Stalingradem, Kurskiem i dziesiątkami innych 
miast, których nazwy znaczą drogę triumfu Związku Ra­
dzieckiego nad hitlerowską koalcją.

Toteż witając powracającego właśnie w rocznicę Wiel­
kiej Rewolucji Październikowej rodaka, witamy zarazem 
w Marszałku Konstantym Rokosowskim człowieka, który 
przynosi w swym sercu głębokie umiłowanie swego narodu 
i kraju, a zarazem przynosi ze sobą na służbę narodowi pol­
skiemu skarby wiedzy, doświadczenia i tradycji, które zdo­
być można było jedynie w kraju zwycięskiego socjalizmu.

Marszałek Konstanty Rokosowski to jeden z najlepszych 
wychowanków najlepszej na świecie szkoły wojskowej — 
stalinowskiej szkoły nowego typu dowódców, dla których 
wojsko nie jest celem samym w sobie, tylko jest częśc ą 
narodu, związane jest z narodem nierozerwalnie i broni 
wyłącznie jego interesów.

Marszałek Konstanty Rokosowski Jest zarazem żywym 
wcieleniem najpiękniejszej i najwznioślejszej tradycji naro­
du polskiego, tradycji, która zamyka się w szlachetnych 
słowach „za waszą wolność i naszą".,.

Dzięki swojej walce w obronie wiekopomnych dla całej 
ludzkości zdobyczy Rewolucji Październikowej, dzięki swojej 
walce w obronie całej ludzkości przed zmorą faszyzmu, 
Konstanty Rokosowski wpisał na zawsze swoje nazwisko 
do panteonu legendarnych polskich postaci rewolucyjnych, 
stając u boku Jarosława Dąbrowskiego, Feliksa Dzierżyń­
skiego, Karola Waltera-Swierczewskiego i tylu, tylu innych,

Żyjemy w okresie, w którym podżegacze wojenni liczą 
się tylko z siłą obozu pokojowego, do którego należymy. 
Objęcie przez Marszałka Konstantego Rokosowskiego stano­
wiska ministra obrony narodowej w naszym rządzie gwa­
rantuje wzrost siły i obronności naszego kraju. Oznacza 
więc zarazem wzmocnienie całego międzynarodowego obozu 
pokoju. Jest czynnikiem, który niewątpliwie przyczyni się 
do hamowania imperialistycznych zapędów tych szaleńców, 
którzy marzą o nowych awanturach.

Wzrost s ły i obronności naszego kraju oznacza —rzecz 
prosta — również umocnienie naszej suwerenności państwo­
wej. Rokosowski na straży naszej granicy na Odrze i Nysie, 
to groźne ostrzeżenie dla szowin:stów niemieckich, którzy 
usiłują rozpętać w Niemczech Zachodnich dziką kampanię 
odwetową w stosunku do Polski. Przecież tych hitlerowców, 
na których opiera się ta imperialistyczna kampania w Niem­
czech Zachodnich, Rokosowski już bił niejednokrotnie i bez 
litości.

Rokosowski na straży naszej granicy na Odrze i Nysie 
psuje szyk amerykańskim wichrzycielom imperialistycznym, 
którzy usiłują w Niemczech- Zachodnich stworzyć bazę wy­
padową przeciwko Polsce i Związkowi Radzieckiemu. Samo 
nazwisko Konstantego Rokosowskiego będzie dla inspirato­
rów tych zbrodniczych wichrzeń groźnym ostrzeżeniem.

Konstanty Rokosowski na czele Wojska Polskiego, to wy­
raz jeszcze większego pogłębienia bratersk:ego sojuszu, jaki 
łączy Wojsko Polskie z potężną Armią Radziecką, naród 
polski z narodem radzieckim.

Żołnierz 1 Arm i Polskiej już walczył w składzie frontu, 
którym dowodził Marszałek Konstanty Rokosowski. Pamię­
ta też całe Wojsko Polskie, jak pod dowództwem Rokosow­
skiego cementowała się przyjaźń polsko-radziecka, przypie­
czętowana krwią przelaną w walkach ze wspólnym wro- 
g em. Wczorajsze przemówienie G. Malenkowa na uroczy­
stej akademii w Moskwie, jego pamiętne i przekonywające 
słowa o sile Związku Radzieckiego, którego nie potrafią za­
straszyć podżegacze wojenni, uprzytomniły nam ponownie 
jak ogromną i niezwyciężoną jest moc państwa socjali­
stycznego, z którym łączy nas bratni sojusz.

A przecież ten braterski sojusz ze Związkiem RadzieckinT 
jest filarem Polski Ludowej, jest podstawą naszego poczu­
cia bezpieczeństwa, podstawą naszej pokojowej, twórczej, 
przynoszącej codziennie tak wspaniałe wyniki pracy.

W ludowym Wojsku Polskim, dowodzonym przez Mar­
szałka Konstantego Rokosowskiego, sojusz ten nabierze gra­
nitowej mocy ku pożytkowi Polski, ku pożytkowi całego, 
międzynarodowego obozu pokoju.

W oparciu o ten sojusz, spokojni o granice, których strze­
że Wojsko Polskie pod dowództwem Marszałka Konstan­
tego Rokosowskiego, ufnie spoglądamy w przyszłość i mo­
żemy z pełną wiarą poświęcić się swojej pokojowej, twór­
czej pracy; której rezultaty widoczne są dla wszystkich.

Wiktor Grosz

UJitanty z radością
List robotników „Wedla" do Marszałka Polski 

Konstantego Rokosowskiego
WARSZAWA (PAP). W dniu 7 bm. z okazji 32 rocznicy 

Rewolucji Październikowej w Fabryce „Wedel" odbyła się uro­
czysta akademia, podczas której robotnicy zakładów postano­
wili wysłać pozdrowienia Marszalkowi Polski, Konstantemu 
Rokosowskiemu oraz list z pozdrowieniami robotnikom fabry­
ki „Bolszewik" w Moskwie.
W szczelnie wypełnionej sali 

świetlicy, robotnice i robotnicy 
zakładów „Wedla" wysłuchali 
referatu Drzedstawiciela PZPR 
ob. Harasimowskiego o znaczę 
niu Rewolucji Październikowej 
dla polskiej klasy robotniczej.

Następnie serdeczne pozdro­
wienia dla załogi fabryki od 
żołnierzy i oficerów Wojska 
Polskiego przekazał major Ku­
czyński.

Zebrani jednomyślnie u- 
chwalili wysłanie adresu z 
pozdrowieniami do Ministra 
Obrony Narodowej, Marszał­
ka Polski Konstantego Ro­

kosowskiego następującej 
treści:
„Załoga fabryki „Wedel" 

wita z radością Wasz powrót 
do Polski i objęcie stanowiska 
Ministra Obrony Narodowej. 
Pomni Waszych zwycięstw w 
walce o socjalizm oraz w ostat­
niej wojnie wyzwoleńczej — 
będziemy pewni, że jako Na­
czelny Dowódca Polskich Sił 
Zbrojnych, wychowany w szko­
le stalinowskiej, jeszcze bar­
dziej wzmocnicie obóz postępu.

Ze swej strony deklarujemy 
wzmożoną pracę, by wspólnie 
z Wami budować socjalizm w 
Polsce, a tym samym utrwalić 
pokój na całym świecie".



Przyjaźń i współpraca 
polskiej i rosyjskiej klasy robotniczej 

zrodziły się w walce z caratem 
i międzynarodowym kapitalizmem

Przemówienie ambasadora ZSRR Wiktora Lebiediewa na centralnej akademii w Warszawie
Na centralnej akademii w Warszawie, poświęconej 32 rocz­

nicy Rewolucji Październikowej, wygłosił przemówienie amba­
sador ZSRR Wiktor Lebiediew, który zobrazował ruch rewolu­
cyjny proletariatu polskiego oraz wkład polskiej klasy robot­
niczej w przygotowanie Wielkiej Rewolucji Październikowej.

da — doborowe elementy ro­
botników najemnych —prowa­
dziła walkę najzacieklej i z 
największą ofiarnością. Czym 
większe były zakłady przemy­
słowe, tym bardziej uporczywe 
były strajki, tym częściej pow­
tarzały się one w ciągu jedne­
go roku. Czym większe było 
miasto, tym poważniejsza była 
w walce rola proletariatu. Trzy 
wielkie miasta, w których mie­
szkają najbardziej świadomi i 
liczni robotnicy, Petersburg, Ry­
ga i Warszawa dają największą 
liczbę strajkujących w stosun­
ku do ogólnej liczby robotni­
ków, nie mówiąc już o wsi".

„W Polsce i na Kaukazie — 
pisał Lenin — cechuje ruch o 
gromną zaciętość, stosunkowo 
częste używanie przez ludność 
broni i bomb".

Lenin wysoko oceniał zbroj­
ne powstanie proletariatu Ło­
dzi w czerwcu 1905 r. „Spójrz- 
cie na centralny okręg prze­
mysłowy — pisał Włodzimierz 
Iljicz. Czyż nie tak dawno zda­
wało nam si^ że jest on pogrą­
żony w głębokim śnie, czyż nie 
tak dawno uważano tam za mo 
żliwy tylko częściowy, niezna­
czny i drobny ruch zawodowy? 
A tam już rozgorzał strajk po­
wszechny. Podniosły się, j pod­
noszą dziesiątki i setki tysięcy.

Nadzwyczajnie wzrasta poli­
tyczna agitacja. Oczywiście 
tym robotnikom daleko jeszcze 
do bohaterskiego proletariatu, 
bohaterskiej Polski lecz rząd 
carski szybko ich uświadamia i 
zmusza, by „dogonili Polskę".

Lenin mówi dalej, że Łódź 
wraz z Kaukazem, Odessą i Li- 
bawą dala przykład proleta­
riackiego bohaterstwa i entu­
zjazmu ludowego.

W październiku 1905 r. robot­
nicy polscy solidarnie poparli 
ogólnorosyjski strajk politycz­
ny i w związku z tym Włodzi­
mierz Iljicz opisał:

„Bohaterska Polska znów 
stanęła w szeregach strajku­
jących, jak gdyby szydząc z 
bezsilnej wściekłości wrogów, 
którzy mniemali, że ich ciosy 
pokonają Polskę, a w rzeczy­
wistości mocniej hartowały 
jej siły rewolucyjne".
Nie ulega wątpliwości, że 

polska klasa robotnicza swą 
walką podczas rewolucji w 
1905 r. (a my, jak wiadomo, na­
zywamy rewolucję 1905 r. — 
próbą generalną Wielkiej Paź­
dziernikowej Rewolucji Socja 
listycznej), wniosła swój zna-

Potężna Armia Radziecka
stoi na straży bezpieczeństwa i pokoju 
Wspaniała defilada wojskowa na Placu Czerwonym w Moskwie

MOSKWA (PAP). W dniu 7 bm. uroczystości, poświęcone 
32 rocznicy Wielkiej Październikowej Rewolucji Socjalistycz­
nej, rozpoczęły się tradycyjną defiladą wojsk garnizonu mos­
kiewskiego na Placu Czerwonym. Od wczesnego ranka for­
macje wojskowe rozstawiały się potężnymi czworobokami na­
przeciwko Mauzoleum i skupiały się na przyległych ulicach.

Drodzy Przyjaciele i To­
warzysze!
Niech mi wolno będzie 

złożyć gratulacje wam, jak 
również waszej partii oraz 
wszystkim ludziom pracy w 
Polsce z okazji 32 rocznicy 
Wielkiej Październikowej 
Rewolucji Socjalistycznej.

Przed 32 laty nastąpił w Ro­
sji rewolucyjny przewrót o hi­
storycznym dla całego świata 
znaczeniu. Wielka październi­
kowa rewolucja socjalistyczna 
obaliła w Rosji władzę obszar­
ników i kapitalistów, doszczęt­
nie zdruzgotała podstawy spo­
łeczne ustroju carskiego. Z mo­
narchii carskiej z więzienia na­
rodów, Rosja przekształciła się 
w Związek Socjalistyczny Repu 
blik Radzieckich. Władza pań­
stwowa przeszła do rąk klasy 
robotniczej, związanej sojuszem 
z chłopstwem i kierowanej 
przez partię marksistowską.

Rewolucja październikowa 
proklamowała wyzwolenie 
wszystkich narodów Rosji 
carskiej. Proklamowała prawo 
narodów do samookreślenia 
aż do oderwania. Również 
naród polski wraz z innymi 
narodami, uciskanymi przez 
carat rosyjski — uzyskał wy­
zwolenie narodowe.
Siłą zasadniczą, która spowo­

dowała zwycięstwo Wielkie. 
Październikowej Rewolucji So­
cjalistycznej — był proletariat 
Rosji, zdołał on, dzięki słuszne' 
polityce partii Lenina — Stali­
na pociągnąć za sobą wielomi­
lionowe chłopstwo i stanąć na 
czele walki ludu przeciwko u- 
ciskowi carskiemu i wyzysko­
wi burżuazyjno-obszarniczemu.

Rewolucja Październikowa 
była ukoronowaniem bohater­
skie] walki mas pracujących 
Rosji o wyzwolenie „W ciągu 
mniej więcej pół wieku od 40 
do 90 lat ub. stulecia — pisał 
Lenin — postępowa myśl w Ro­
sji, w warunkach ucisku ze 
strony niebywale dzikiego i re­
akcyjnego caratu, szukała chci­
wie słusznej teorii rewolucyj 
nej, śledząc z nadzwyczajną 
gorliwością i skrupulatnością 
każde „ostatnie słowo" Europy 
i Ameryki w te] dziedzinie. 
Marksizm, jedynie słuszną teo­
rię rewolucyjną, Rosja przy­
swoiła sobie w cierpieniach w 
ciągu półwiekowej historii nie­
słychanych mąk i ofiar bezprzy­
kładnego heroizmu rewolucyj­
nego, niewiarogodnej energii 
i ofiarnych poszukiwań, naucza­
nia, zdobywania praktycznego 
doświadczenia, rozczarowań, 
sprawdzania i porównywania 
doświadczeń Europy.

Mówiąc dalej o pierwszych 
15 latach XX stulecia, Wło­
dzimierz Iljicz "podkreśla, że 
w żadnym kraju wciągu tych 
15 lat nie przeżyto nawet w 
przybliżeniu tak wiele w 
dziedzinie doświadczenia re­
wolucyjnego. szybkości i ró­
żnorodności zmian rozmai­
tych form ruchu legalnego i 
nielegalnego, spokojnego i 
burzliwego, podziemnego i 
jawnego kadrowego i maso­
wego, parlamentarnego i ter­
rorystycznego. W żadnym in­
nym kraju w tak krótkim 
czasie nie skoncentrowano 
takiego bogactwa form, od 
cieni, metod walki wszystkich 
klas społeczeństwa współcze­
snego.
Lenin ma tu na myśli wzrost 

walki rewolucyjnej w przede­
dniu rewolucji w 1905 r., samą 
rewolucję 1905 r., lata reakcji 
i lata następującego po niej 
posilenia ruchu robotniczego w 
przededniu pierwszej wojny 
św alowej.

Wiadomo te już w rewolu­
cji 1905 roku — rolę kierow­
niczą w walce ptzeciw samo- 
władztwu odgrywała klasa ro 
botnicza całego imperium ro­
sy skiego. „Historia rewolucji 
rosyjskiej — pisał Lenin —- 
wskazuje, że właśnie awangar-
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Na trybunie Mauzoleum za­
jęli miejsca przywódcy Partii 
Bolszewickiej ’ kierownicy rzą­
du radzieckiego.

Minister sił zbrojnych ZSRR 
marszałek Wasilewski odebrał 
raport od dowodzącego defila­
dą generała Artemiewa, po 
czym przejechał przed frontem 
wojsk, składając im życzenia z 
okazji 32 rocznicy Paździer­
nika.

Następnie marszałek Wasi­
lewski wygłosił z trybuny Mau­
zoleum przemówienie do woj­
ska i ludności Związku Ra­
dzieckiego.

Marszałek Wasilewski pod" 
kreślił imponujące sukcesy o- 
siągnięte przez narody ZSRR w 
dziedzinie przedterminowego 
wykonania pięciolatki powojen­
nej stwierdzając, że sukcesy te 
idą w parze z systematycznym 

czny wkład w sprawę przygoto­
wania wielkiej Rewolucji Paź­
dziernikowej, która zwycięży­
ła w 1917 r„ a tym samym w 
sprawę przygotowania wyzwo­
lenia swojej ojczyzny od uci­
sku narodowego. W walce tej 
proletariat polski kroczył jedy­
nie słuszną drogą, występując 
wraz z proletariatem rosyj­
skim przeciwko wspólnemu 
wrogowi — eamowładztwu ro­
syjskiemu, Strajki, demonstra­
cje uliczne i zbrojne powstanie, 
połączone z walkami na bary­
kadach przeciwko wojskom 
rządu carskiego — oto najdo­
skonalsze metody walki, jakie 
stosował rewolucyjny proleta­
riat polski, w bitwach o swe 
wyzwolenie społeczne i naro­
dowe.

Gdy rozpoczął się nowy przy­
pływ ruchu robotniczego, w 
Rosji po okresie reakcji, prole­
tariat polski znów zajął w nim 
swe godne miejsce,

Lenin analizując walkę straj­
kową w Rosji w 1912 r. pod­
kreśla, że „jeśli chodzi o za­
ciętość strajków, przoduje po­
łudnie i Polska",

W chwili wybuchu wielkiej 
Październikowej Rewolucyi So­
cjalistycznej w Rosji w 1917 r. 
— proletariat polski, wskutek 
specyficznych warunków, pow­
stałych w toku pierwszej woj­
ny światowej, był czasowo w 
tym okresie osłabiony oraz izo­
lowany od proletariatu Rosji 
wraz z którym walczył prze 
ciwko eamowładztwu o swe 
wyzwolenie społeczne j naro­
dowe. Władzę państwową w 
Polsce zagarnęli polscy obszar­
nicy i kapitaliści, proletariat 
polski rozpoczął długotrwałą i 
uporczywą walkę o wyzwolenie 
w warunkach panowania wła 
snej burźuazji 1 obszarników.

Rewolucja Październikowa w 
Rosji wyzwoliła olbrzymie siły 
twórcze, utajone w narodzie 
rosyjskim i stworzyła warunki, 
w których nasza ojczyzna po­
trafiła w ciągu krótkiego okre­
su historycznego stać się przo­
dującym pod względem prze­
mysłu mocarstwem o najwię­
kszej w świecie socjalistycznej 
gospodarce rolnej. Skupiła ona 
wokół narodu rosyjskiego 
dziesiątki innych wielkich 1 
małych narodów, zapewniając 
im wszystkim na olbrzymią ska­
lę rozwój ekonomiczny i kultu­
ralny.

Rewolucja Październikowa 
stworzyła warunki w jakich 
Rosja, która ponosiła klęski 
w bitwach z Niemcami w 
pierwszej wojnie światowe] 
r— rozgromiła w wojnie 1941 
do 1945 r. wielokrotnie sil­
niejszą, aniżeli armia Wilhel­

wzrostem dobrobytu mas pracu­
jących ZSRR.

Związek Radziecki pod wo­
dzą wielkiego Stalina — o- 
świadczył marszałek Wasi­
lewski — prowadzi konsek­
wentną i niezmordowaną wal­
kę o pokój, o bezpieczeństwo 
i o przyjaźń między narodami. 
Ta polityka Związku Radziec­
kiego cieszy się aktywnym 
poparciem wszystkich zwo­
lenników pokoju i demokra­
cji.
W chwili gdy defilowały 

pierwsze oddziały wojska uka­
zało się nad Placem Czerwo­
nym lotnictwo. Najpierw prze 
ciągnęły eskadry potężnych ra­
dzieckich twierdz latających, a 
za nimi trójkami, eskadrami 
lżejsze jednostki lotnicze.

Po defiladzie rozpoczęła się 
manifestacja ludności Moskwy. 
Olbrzymią kolumną, w różno-1

ma II, niemiecką armię hitle­
rowską, górując nad nią siłą 
swego uzbrojenia, sprężysto­
ścią swojej organizacji, spoi­
stością swego zaplecza i wy­
sokim stanem moialnym żoł­
nierzy i oficerów.
W ogniu walki o rozgro­

mienie Niemiec hitlerow­
skich, w okresie cierpień, 
znoszonych przez naród 
polski w czasie okupacji 
niemieckiej — runęła wła­
dza kapitalistów i obszar­
ników w Polsce, polska kla­
sa robotnicza w oparciu o 
pracujące chłopstwo, pod 
kierownictwem partii ro­
botniczej — stworzyła swo­
je nowe ludowo-demokra­
tyczne państwo.

I znów proletariat rosyjski 
i proletariat polski podały so­
bie dłonie, lecz tym razem już 
dla współpracy w rozwoju eko­
nomicznym i kulturalnym swych 
krajów, w dziele obrony swych 
krajów.

32 rocznicę Rewolucji Paź­
dziernikowe, obchodzimy w 
warunkach, gdy r^eyj"hu 
klasa robotnicza może dzielić 
się z polską klasą robotniczą 
i narodem polskim olbrzy­
mimi os:ągtiięciami kultural­
nymi, technicznymi i gospo- 
darczymi, zdobytymi po zwy­
cięstwie Rewolucji Paździer­
nikowej, gdy może dzielić 
się olbrzymim politycznym 
doświadczeniem walki klaso­
wej, doświadczeniem obrony 
swojej Ojczyzny przed impe­
rialistami, doświadczeniem 
wszechstronnego umocnienia 
swego kraju dla dobra 200 
milionów ludności pracują­
cej.
A przecież razem z nami kro­

czą obecnie liczące dziesiątki 
milionów ludzi narody krajów 
demokracji ludowej i liczący 
setki milionów wielki naród 
chiński.

Oto dlaczego mówimy, że 
wielka Październikowa Rewolu­
cja Socjalistyczna ma history­
czne znaczenie dla całego świa­
ta że zapoczątkowała ona nową 
erę w historii ludzkości, erę so­
cjalizmu.

Niech żyje przyjaźń kla­
sy robotniczej Związku Ra­
dzieckiego z klasą robotni­
czą Polski!

Niech żyje przyjaźń naro­
du radzieckiego i polskiego!

Niech żyje nasz drogi 
wielki Stalin!

barwnych kostiumach, szły dźie. 
siątki tysięcy sportowców ra­
dzieckich, kroczyły długie sze­
regi robotników i naukowców 
studentów i artystów, ludności 
wszystkich dzielnic stolicy 
ZSRR. Nad manifestantami las 
sztandarów i transparentów. Li­
czne napisy stwierdzają, że lu­
dzie radzieccy, chlubiąc się 
swymi sukcesami, cieszą się 
również szczerze ł głęboko z 
sukcesów mas pracujących, 
mas pracujących bratnich kia- 
jów demokracji ludowej: Pol­
ski, Czechosłowacji, Bułgarii 
Rumunii, Węgier, Albanii, ze 
zwycięstw wielkiego narodu 
chińskego i z faktu nieustanne­
go wzmacniania się obozu po­
koju. W pochodzie niesiono 
portrety Prezydenta R. P. Bo­
lesława Bieruta, wodza narodu 
chińskiego Mao-Ts^-Tunga pre­
zydenta Czechosłowacji i in­
nych działaczy kra1 ów demo­
kracji ludowej.

Potężna manifestacja lud­
ności moskiewskiej przeciąg­
nęła się do późnych godzin 
popołudniowych.

Przegląd prasy

Dowódca spod Stalingradu 
zdobywca Szczecina 

naczeleWojskaPolskiego
Prasa stołeczna poświęca 

dużo uwagi powołaniu Mar­
szałka Rokosowskiego na sta­
nowisko Ministra Obrony Na­
rodowe/.
„TRYBUNA LUDU" pisze:
Powołanie Konstantego Roko­

sowskiego, syna robotniczej 
Warszawy, okrytego chwałą do­
wódcy Armii Radzieckiej, ar­
mii, która rozgromiła faszyzm 
niemiecki, będzie przyjęte z en­
tuzjazmem i głęboką radością 
przez cały naród polski.

Mianowanie Ministrem Obro­
ny Narodowej Marszalka Kon­
stantego Rokosowskiego jest 
wydarzeniem, które przynosi 
powiększenie siły obronnej 
Polski, umocnienie bezpieczeń­
stwa kraju. Konstanty Roko- 
sowskl jest jednym z najwy­
bitniejszych dowódców stali­
nowskiej szkoły, tej szkoły, któ­
rej wychowankowie pod kie­
rownictwem Józefa Stalina 
zdruzgotali machinę wojenną 
hitlerowskiego imperializmu.

Dumą napełnić musi każdego 
Polaka fakt, że dowódca, który 
pod bezpośrednim kierowni­
ctwem Józefa Stalina gromił 
faszystów niemieckich pod Sta­
lingradem i pod Kurskiem, na 
Białorusi, nad Bugiem i Wisłą, 
w Prusach Wschodnich i nad 
Odrą — jest naszym rodakiem, 
jest Polakiem. Syn warszaw­
skiego kolejarza, kamieniarz, 
który budował most Poniatow­
skiego już w młodzieilczym 
wieku uczestnik robotniczej de­
monstracji i więzień Pawiaka 
— takie eą młode lata dzisiej­
szego Marszałka Polski.

Stając na służbę Rewolucji 
Październikowe}, Konstanty Ro- 
kosowski służył zarazem Pol­
sce. Proletariacka, socjalisty­
czna rewolucja złamała okowy 
niewoli narodu polskiego. Pra­
cując nad umocnieniem Armii 
Czerwonej, Konstanty Roko- 
sowski pracował zarazem dla 
Polski, dla narodu polskiego. 
Siła Związku Radzieckiego, po­
tęga socjalistycznego kraju by­
ła zabezpieczeniem niepodle­
głości Polska.

Konstanty Rokosowskl na 
czele Wojska Polskiego, to dal­
sze zapewnienie pokoju 1 bez­
pieczeństwa Polski. Po drugiej 
stronie Łaby anglosascy impe­
rialiści usiłują rozpalić na no­
wo żagiew antypolskiego re- 
wizjonizmu niemieckiego, mo­
bilizować pogrobowców hitle­

W wyniku mądra] polityki Partii Bolszewików 
nieustannie wzrasta tótrohfł 

narodów radzieckich

MOSKWA (PAP). Moskiewska Rada Delegatów Robotni, 
czych na uroczystym posiedzeniu w dniu 6 listopada wystoso­
wała następujący list do Generalissimusa Stalina:

Moskiewska Rada Delega­
tów Robotniczych oraz przed­
stawiciele organizacy] partyj­
nych i Armii Radzieckiej 
przesyłają genialnemu wo­
dzowi i nauczycielowi naro­
du radzieckiego serdeczne 
życzenia z okazji 32 rocznicy 
Wielkiej Socjalistycznej Re­
wolucji Październikowej.
Rzesze pracujące naszego 

kraju rozwinęły szeroko socja­
listyczne współzawodnictwo o 
przedterminowe wykonanie po­
wojennej pięciolatki i osiągnę­
ły nowe wybitne sukcesy. 
Kwitnie nauka 1 kultura ra­
dziecka. Stale wzrasta dobro­
byt materialny narodu ra­
dzieckiego.

Jest to wynikiem mądrej po­
lityki partii bolszewickiej oraz 
rządu radzieckiego i świadczy 
o wyższości ustroju socjali­
stycznego nad starym chylącym 
się ku upadkowi ustrojem ka­
pitalistycznym.

Kraje demokracji ludowej z 
powodzeniem kroczą naprzód 
na drodze do socjalizmu.

Wielkim zwycięstwem uwień­
czona została bohaterska wal 
ka narodu chińskiego. Wyzwo­
lony z wiekowej niewoli na­
ród chiński walczy wraz ze 
wszystkimi narodami miłujący­
mi pokój o sprawę pokoju 
przeciwko agresji imperiali­
stycznej.

Wielkie znaczenie międzyna­
rodowe posiada utworzenie 
N: endeckiej Republiki Demo­
kratycznej. 

ryzmu pod hasłami ataku na 
Odrę i Nysę.

Dowódca spod Stalingradu, 
zdobywca Szczecina na czele 
Wojska Polskiego, to jeszcze 
Jedno przypomnienie rewizjoni­
stom niemieckim i ich anglo­
saskim protektorom, że grani­
ca nad Odrą i Nysą to granica 
pokoju, pokoju nie tylko Pol­
ski, lecz świata.

„POLSKA ZBROJNA'* poza 
obszernym życiorysem Mar­
szałka Rokosowskiego, za­
mieszcza komentarz, w któ­
rym czytamy m. in.:
Z uczuciem głębokiej dumy 

witają oficerowie i żołnierze 
Wojska Polskiego decyzję naj­
wyższych władz Rzeczypospoli" 
tej o powołaniu Marszałka 
Konstantego Rokosowskiego na 
stanowisko Ministra Obrony 
Narodowej. Pełnić służbę dla 
Polski Ludowej, dla sprawy de­
mokracji i socjalizmu pod roz­
kazami bohatera spod Moskwy 
i Stalingradu, Kurska i Berli­
na, Prus Wschodnich i Łaby, 
pełnić służbę pod rozkazami 
zwycięskiego wodza bojów o 
wolność Polski — to zaszczyt 
i duma każdego żołnierza Woj" 
ska Polskiego.

Wojsko Polskie widzi w Mar­
szałku Rokosowskim, uosobie­
nie najlepszych cnót żołnier­
skich i najświetniejszych trady­
cji polskich walk wolnościo­
wych ,,za naszą i waszą wol­
ność". .Tego walka, jako żoł­
nierza Wielkiej Rewolucji Paź­
dziernikowej, stanowi najpię­
kniejsze wcielenie wieloletniej 
ideowej spójni polskiej 1 rosyj­
skiej klasy robotniczej, stanowi 
żywy symbol wspólnej walki 
potępowych sił obu narodów o 
wolność polityczną i społeczną, 
przeciwko carskim i kapitalisty­
cznym ciemięzcom. Jego rola w 
ostatniej wojnie przeciw faszy­
zmowi hitlerowskiemu, jego za­
sługi w dziele wyzwolenia na­
szego kraju i w bojowym wy­
chowaniu naszego wojska — 
są ucieleśnieniem i najpiękniej­
szym wyrazem polsko-radziec­
kiego braterstwa broni.

Pod dowództwem Marszałka 
Rokosowskiego, nie szczędząc 
wysiłków i trudu, oficerowie i 
żołnierze Wojaka Polskiego u- 
czynią wszystko dJa dalszego 
umocnienia zwartości i siły 
Wojska Polskiego — mocnego 
oręża Polski Ludowej, powa­
żnego czynnika pokoju świato­
wego.

Bohaterski naród radziecki, 
który przed 32 laty rozpoczął 
nowy okres w historii świata, 
wskazuje całej ludzkości drogę 
do szczęśliwej przyszłości.

W imieniu mas pracujących 
Moskwy i okręgu moskiewskie­
go zapewniamy, że robotnicy, 
kołchoźnicy 1 pracownicy ii- 
my sio wi rozwiną jeszcze sze­
rzej współzawodnictwo socjali­
styczne o nrzedterminowe wy­
konanie i przekroczenie planu 
pięcioletniego oraz będą jesz­
cze bardziej wytrwale walczyli 
o dalsze wzmocnienie i roz­
kwit naszej wielkiej ojczyzny.

Premiera „Halki'
Moniuszki

w Teatrze Wielkim
w Moskwie

MOSKWA. W Moskwie od­
była się zapowiedziana od dłuż­
szego czasu na scenie Teatru 
Wielkiego premiera opery Mo­
niuszki — „Halka".

Sala Teatru Wielkiego wy­
pełniona była po brzegi. Pre­
miera „Halki" była wielkim 
sukcesem artystycznym Teatru 
Wielkiego, stanowiącym zara­
zem poważny wkład do dzieła 
polsko-radzieckiej współpracy 
kulturalnej.



Bliski jest dzień zwycięstwa

(Dokończenie przemówienia sekretarza KC WKP (b) G. MALENKOWA)
(Dalszy ciąg ze str. 1)

Partia zdołała osiągnąć suk­
cesy między innym] dlatego, 
że stosowała umiejętnie w 
swej pracy metodę krytyki i 
samokrytyki, naprawiała błę­
dy. które się wydarzyły i wy­
chowywała w ten sposób ka­
dry.

Zwiqzek Radziecki 
jest za pokojem 

i broni
sprawy pokoju

Towarzysze! Jeśli mamy 
wziąć pod uwagę główny ele­
ment naszej polityki zagrani­
cznej, to, krótko mówiąc, ten 
główny element wyraża się w 
tym, że Związek Radziecki jest 
za pokojem i broni sprawy po­
koju. Związek Radziecki prowa­
dzi nieustępliwie politykę po 
koju i przyjaźni między naroda­
mi. Nie chcemy wojny i uczy­
nimy wszystko, co jest w na­
szej mocy, aby jej zapobiec.

Polityka pokojowa Związku 
Radzieckiego wypływa z naj 
głębszych, najbardziej zasadni­
czych podstaw socjalistycznego 
ustroju społecznego i intere­
sów narodu radzieckiego.

Znosząc do reszty odwie­
czny wyzysk człowieka przez 
człowieka wewnątrz naszego 
kraju, zlikwidowaliśmy tym 
samym przyczyny i przesłan­
ki, które w święcie kapitali­
stycznym są źródłem polityka, 
zmierzającej do eksploatacji 
i ujarzmienia innych naro­
dów.
Stworzywszy nieznany w hi­

storii ludzkości wzór brater­
skiej współpracy ludów różnych 
ras i narodowości, zlikwidowa­
liśmy tym samym na zawsze 
politykę, która opiera dobrobyt 
jednego państwa na ujarzmie­
niu innych państw. Obca jest 
nam polityka, która za swą 
przewodnią zasadę uważa gwał­
cenie suwerenności państwowej 
innych narodów.

Państwu socjalistycznemu nie 
jest potrzebna ekspansja zew­
nętrzna. Nie 6ą mu potrzebne 
zabory kolonialne. Radziecki 
system socjalistyczny wykorze­
nił przyczyny, rodzące kryzysy 
ekonomiczne, z których prowo­
dyrzy świata kapitalistycznego 
szukają zwykle wyjścia na 
drodze awantur wojennych. Im­
perialiści liczą na awantury 
wojenne dlatego, że obawiają 
6ię pokojowego współzawodni­
ctwa z socjalizmem. Jest je­
dnak rzeczą oczywistą, że a- 
wantury wojenne nie rokują 
imperialistom nic, oprócz kata­
strofy.

Ludzie radzieccy nie boją 
się pokojowego współza­
wodnictwa z kapitalizmem. 
Dlatego występują oni prze­
ciw nowej wojnie, w obro­
nie pokoju, choć są absolut­
nie pewni swej niepokona­
nej siły.

Ludzie radzieccy zdają sobie 
w pełni 6prawę ze swe] odpo­
wiedzialności wobec historii. 
Dowiedli oni tego wtedy, gdy. 
nie żałując sił, bronili własną 
piersią ojczyzny i całej postę­
powej ludzkości przed atakiem 
faszystowskich barbarzyńców. 
Dowodzą oni tego i w okresie 
powojennym, gdy znani naśla­
dowcy faszystowskich barba­
rzyńców wznoszą nad światem 
krwawą dłoń nowej wojny.

Wierny swej niezmiennie 
pokojowej polityce, rząd radzie­
cki broni przez cały okres po­
wojenny programu, którego re­
alizacja będzie służyła poważne­
mu utrwaleniu pokoju i bez­
pieczeństwa międzynarodowe­
go. Program ten zawiera współ­
pracę wielkich mocarstw, ogra­
niczenie zbrojeń i bezwzględny 
zakaz broni atomowej. Program 
ten przewiduje ściśle wykona­
nie uchwał poczdamskich o 
sprawie Niemiec, pokojowe u* 
reguJowanie sprawy Japonii i 
rozszerzenie stosunków handlo- 
wo-gospodarczych między kra­
jami.

Jeśli ten program nie jest re­
alizowany, to tylko dlatego, że 
nie odpowiada on podżegaczom 
wojennym. Jednakże rząd ra­
dziecki nie osłabia swych wy­
siłków w walc© o utrwalenie 
pokoju. Proponuje on stale, by 
potępiono przygotowania do 

nowej wojny, czynione w sze­
regu krajów, a przede wszy­
stkim w Stanach Zjednoczo­
nych i Anglii, by zakazano 
bezwarunkowo broni atomowej 
i by ustanowiono odpowiednią 
kontrolę międzynarodową.

Niedawno rząd radziecki 
zaproponował, ażeby 5 wiel­
kich mocarstw — Stany Zje­
dnoczone, W. Brytania, Fran­
cja, Chiny i Związek Radzie­
cki »— zawarło pakt w spra­
wie utrwalenia pokoju. Mo­
żliwe, że podżegacze wojen­
ni udaremnią tę propozycję, 
jednakże Związek Radziecki 
będzie nadal, z jeszcze wię­
kszą energią, prowadził wal­
kę o pokój.
Żyjemy w epoce, kiedy z 

dniem każdym wzmaga się ruch 
mas ludowych na drodze do de­
mokracji i socjalizmu, kiedy 
obóz pokoju 1 demokracji prze­
kształcił się w potężny czynnik 
w całej sytuacji międzynarodo­
wej.

Historia nie znała tak maso­
wego ruchu, jakim jest ruch 
międzynarodowego obozu zwo­
lenników pokoju. Nie ma ani 
jednego krąju, w którym ten 
ruch nie miałby swej bazy, w 
którym by nie rozrastał się 
wszerz i w głąb.

Wielkość i potęga mię­
dzynarodowego ruchu poko­
ju polega na tym, że ruch 
ten jednoczy pod swymi 
sztandarami setki milionów 
ludzi pracy umysłowej i fi­
zycznej, niezależnie od ich 
przynależności rasowej i na­
rodowej, niezależnie od ich 
przekonań religijnych i po­
litycznych.

Siła ruchu pokoju polega 
również na tym, że rozwija się 
on na trwałej i wzmacniającej 
się wciąż podstawie organiza­
cyjnej.

W związku z sukcesami obo­
zu pokoju podżegacze wojenni 
wpadają w coraz większą wście­
kłość. Z dniem każdym wystę­
puje na jaw .coraz bardziej pro­
gram głównych wrogów poko­
ju.

Program ten przewiduje u- 
tworzenie, drogą przemocy I 
nowych wojen, światowego im­
perium amerykańskiego, które 
rozmiarami swymi ma przewyż­
szać wszystkie imperia, oparte 
na zdobyczy, jakie istniały kie­
dykolwiek w historii. Chodzi 
nię mniej i nie więcej jak tyl­
ko o to, żeby zamienić cały 
świat w kolonie amerykańskich 
imperialistów i zepchnąć suwe­
renne narody do roli niewolni­
ków.

Jednym z najważniejszych e- 
lementów agresywnej polityki 
podżegaczy wojennych jest tzw. 
dyplomacja atomowa, której a- 
wanturniczy charakter jest te-

Siły demokracji i socjalizmu 

zwyciężajq

ju państwowego w krajach de­
mokracji ludowej. Nie ma w 
tym nic dziwnego. Jednakże 
imperialiści nie ograniczają s:ę 
do tego, pozwalają sobie wtrą­
cać się bezceremonialnie do 
spraw wewnętrznych republik 
ludowo-demokratycznych. Pro­
wadzą oni przeciwko tym kra­
jom zbrodniczą robotę dywer­
syjną, wykorzystując w tym ce­
lu przede wszystkim dywersyj- 
no-szpiegowską bandę jugosło­
wiańskich faszystów.

Proces sądowy szpiegowskie­
go centrum Rajka i jego wspól­
ników w Budapeszcie wykazał, 
że podżegacze wojenni i ich 
jugosłowiańscy lokaje nie co­
fają się przed niczym. Usiłują 
oni zahamować historyczny 
rozwój republik ludowo-demo­
kratycznych, przygotować prze­
ciwko nim zbrojną, imperiali­
styczną interwencję oraz prze­
kształcić je w swe kolonie.

Proces budapeszteński do­
wiódł równocześnie, że dywer­
syjne plany imperialistów prze, 
ciwko krajom demokracji ludo- 
wej załamują się raz za razem. 
Nacjonalistyczna, faszystowska 
klika Tito — Rankovlcza zo­
stała zdemaskowana ostatecz­
nie, jako szpiegowska agentura 
Imperializmu, wykorzystywana 
przez imperialistów dla wrogiej

Jednocześnie ze wzrostem i 
rozwojem Związku Radzieckie­
go rosną i krzepną siły demo­
kracji i socjalizmu na całym 
świecie.

Kraje demokracji ludowej w 
środkowej i południowo-wscho­
dniej części Europy — Czecho­
słowacja. Polska Bułgaria, Wę­
gry, Rumunia, Albania —- w 
1949 roku posunęły się naprzód 
na drodze budownictwa socja­
listycznego, W krótkim czasie 
w krajach demokracji ludowe', 
rozwinęła się szeroko twórcza 
inicjatywa mas. Republiki ludo­
wo-demokratyczne wkroczyły 
w tę fazę rozwoju, kiedy lud 
zaznawszy radości wolnego, 
niepodległego życia, czuje się 
gospodarzem kraju i wszystkie 
swe siły poświęca sprawie 
wzmocnienia i rozwoju swej 
ojczyzny.

W krajach demokracji ludo­
wej realizuje się w szybkim 
tempie, na podstawie planów 
państwowych, socjalistyczne u 
przemysłowienie gospodarki na­
rodowej, przedwojenny poziom 
produkcji przemysłowej został 
znacznie przekroczony. Uczy­
niono już pierwsze kroki w kie­
runku socjalistycznej przebudo­
wy gospodarki rolnej. Wzrasta 
dobrobyt ludu.

Imperialiści wyrażają swą 
„dezaprobatę" wobec ustro­

! raz całkowicie ujawniony. Isto­
tnie, przecież ta dyplomacja o- 
pierała się na absolutnie fał­
szywym założeniu wstępnym, 
a mianowicie na przypuszcze­
niu, jakoby Stany Zjednoczone 
posiadały monopol broni ato­
mowej. W rzeczywistości je 
dnak — jak wiadomo — rząd 
radziecki nie czynił tajemnicy 
z tego, że dysponuje on bronią 
atomową. W 1947 roku rząd ra­
dziecki podał do wiadomości 
międzynarodowej opinii publi­
czne'!, że tajemnica bomby ato­
mowej już nie istnieje, jed­
nakże podżegacze wojenni, któ­
rzy stracili poczucie rzeczywi­
stości, wciąż jes-zcze kontynu­
ują osławioną dyplomację ato­
mową.

Nie chcemy wojny i uczyni­
my wszystko, co jest w naszej 
mocy, aby jej zapobiec. Niech 
jednak nikt nawet nie pomyśli, 
że daliśmy się zastraszyć tym, 
że podżegacze wojenni pobrzę­
kują szabelką. Nie my, lecz im­
perialiści i agresorzy powinni 
bać się wojny.

Co mówi doświadczenie hi­
storii?

Mówi ono, że pierwsza wojna 
światowa rozpętana przez im­
perialistów, doprowadziła do 
zwycięstwa Wielkiej Paździer­
nikowej Rewolucji Socjalisty­
cznej w naszym kraju.

Doświadczenie historii mówi 
dalej, że druga wojna świato­
wa, rozpętana przez imperiali­
stów, doprowadziła do wpro­
wadzenia ustrojów ludowo-de­
mokratycznych w szeregu kra­
jów środkowej i południowo- 
wschodniej Europy, że dopro­
wadziła do zwycięstwa wielkie­
go narodu chińskiego.

Czy mogą być jakiekol­
wiek wątpliwości, że jeżeli 
imperialiści rozpętają trze­
cią wojnę światową, to woj­
na ta stanie się mogiłą już 
nie poszczególnych krajów 
kapitalistycznych, lecz całe­
go kapitalizmu światowego? 

Trzeba pamiętać również o 
czymś innym. Minęły czasy, 
gdy podżegaczom wojennym u- 
dawało się tumanić naród ame­
rykański, że nie będzie on rze­
komo ponosił ciężkich ofiar 
wojny, że mięsa armatniego 
starczy w Europie i w Azji.

Naród amerykański zaczyna 
pojmować, że nastał czas, gdy 
imperialiści nie będą mogli pro­
wadzić wojny jedynie rękami 
innych narodów. Naród amery­
kański zaczyna pojmować, że 
jeśli podżegacze wojenna zorga­
nizują nową rzeź, to rozpacz 
matek, żon, sióstr i dzieci — 
będzie udziałem i kontynentu 
amerykańskiego. Rozpacz ta 
jest straszna.

Chwyci ona nieuchronnie za 
gardło i zadusi podżegaczy wo­
jennych.

roboty przeciwko Związkowi 
Radzieckiemu i krajom demo­
kracji ludowej.

Teraz już nie będą mogli 
maskować się ani sami mo­
codawcy, ani ich jugosło­
wiańscy pachołkowie, ponie­
waż maski zostały zerwane, 
podstępne plany ujawnione, 
przestępcy schwytani na 
miejscu zbrodni, możemy, im 
powiedzieć.
Tak będzie i w przyszłości, 

albowiem tam, gdzie wolne 1 
niepodległe ludy same stanowią 
o swoich losach, knowania im­
perialistów i ich lokajów jugo­
słowiańskich doznają nie­
uchronnego fiaska.

Wyjątkowo doniosłym sukce­
sem obozu pokoju i demo­
kracji jest utworzenie miłu­
jącej pokój Niemieckiej Repu­
bliki Demokratycznej. Jest to 
fakt o pierwszorzędnym znacze­
niu międzynarodowym.

Jak wskazał Towarzysz Sta­
lin w swym piśmie do prezy­
denta Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej p. Wilhelma 
Piecka i do premiera p. Otto 
Grotewohla „utworzenie miłu­
jącej pokój Niemieckiej Repu­
bliki Demokratycznej stanowi 
zwrotny punkt w dziejach Eu­
ropy".

W ciągu ostatnich 30 lat 
Niemcy dwukrotnie wkraczały 
na arenę międzynarodową jako 
siła agresywna i dwukrotnie 
rozpętywały krwawe wojny: 
najpierw pierwszą wojnę świa­
tową, a potem drugą wojnę 
światową. Działo się tak dlate­
go, że polityką niemiecką kie­
rowali niemieccy imperialiście, 
agresorzy-zaborcy. Jeśli teraz 
z chwilą utworzenia miłującej 
pokój Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej, przeważają w 
Niemczech siły ludowo-demo­
kratyczne, pragnące trwałego 
pokoju, a agresorzy-zaborcy zo­
staną izolowani — będzie to o- 
znaczało zasadniczy zwrot w 
dziejach Europy.

Nie ulega wątpliwości, że 
przy pokojowej polityce Nie­
mieckiej Republiki Demokra­
tycznej obok pokojowej polity­
ki Związku Radzieckiego, cie­
szącej się sympatią i popar­
ciem narodów Europy — po­
kój w Europie można uważać 
za zabezpieczony.

Utworzenie Niemieckiej Re­
publiki Demokratycznej jest 
wyrazem procesu zjednoczenia 
i skupienia demokratycznych 
sił narodu niemieckiego.

Nie można zabezpieczyć po­
koju europejskiego, a więc 
również pokoju międzynarodo­
wego, jeżeli zagadnienie Nie­
miec nie będzie właściwie roz­
strzygnięte. Nie można rozwią­
zać sprawy niemieckiej, jeżeli 
zagadnienie Niemiec nie będzie 
właściwie rozstrzygnięte. Nie 
można rozwiązać sprawy nie­
mieckiej, jeżeli demokracja nie­
miecka nie weźmie w swe ręce 
losów kraju, nie pozbawi mag­
natów Ruhry ich gospodarczej 
i politycznej bazy, jeśli nie do­
kona ona w kraju radykalnych 
przemian demokratycznych.

Utworzenie Niemieckiej Re­
publiki Demokratycznej ozna­
cza, że wewnątrz Niemiec pow‘ 
stają już te najważniejsze prze­
słanki, które są niezbędne do 
radykalnego rozwiązania pro­
blemu niemieckiego na demo­
kratycznych zasadach.

Demokratyczne siły narodu 
niemieckiego, wiedzione poczu­
ciem odpowiedzialności za przy­
szłość swej ojczyzny poczu­
ciem odpowiedzialności wobec 
całego świata, biorą w swe rę­
ce losy kraju. Stworzyły one 
demokratyczną republikę 1 o- 
becnie zakładają fundamenty 
nowych, miłujących pokój Nie­
miec.

Akt ten odpowiada zasadni­
czym interesom narodowym ca­
łego ludu niemieckiego. Odpo­
wiada on całkowicie uchwałom 
konferencji poczdamskiej. 
Wszystkie narody, miłujące po­
kój, witają Niemiecką Republi­
kę Demokratyczną, okażą jej 
sympatie i udzielą jej aktyw­
nego poparcia w jej szlachet­
nych poczynaniach.

Zwycięstwo ludu chińskiego, 
który zrzucił odwieczny ucisk 
reakcji feudalnej 1 jarzmo ob­
cego imperializmu, posiada hi­
storyczną doniosłość dla utrwa­
lenia sprawy pokoju. W 1923 
roku Lenin wskazywał, że wy­
nik światowej walki między 

kapitalizmem a komunizmem 
zależy w ostatecznym rachunku 
od tego, że Rosja, Indie i Chi­
ny stanowią olbrzymią więk­
szość ludzkości i że ta więk­
szość niezwykle szybko wciąga 
się do walki o wyzwolenie. 
Z chwilą zwycięstwa ludu chiń­
skiego, kraje demokracji ludo­
wej w Europie i Azji, wraz z 
radzieckim mocarstwem socja­
listycznym, liczą około 800 mi­
lionów ludzi. Należy też u- 
względnić, że w samych kra­
jach kapitalistycznych i w ich 
koloniach istnieją setki milio­
nów ludzi pracy, walczących o 
pokój i demokrację.

Jeszcze w roku 1925 Towa­
rzysz Stalin mówił: „Siły rewo­
lucyjnego ruchu w Chinach są 
niezmierzone. Nie ujawniły się 
one jeszcze jak należy, ujaw­
nią się one jeszcze w przysz­
łości. Władcy wschodu i zacho­
du, którzy nie widzą tych sił 1 
nie liczą się z nimi w dosta­
tecznym stopniu ucierpią z te­
go powodu... Tu prawda i spra­
wiedliwość jest całkowicie po 
stronie chińskiej rewolucji.

Oto dlaczego sympatyzuje- 
mv i będziemy sympatyzowa­
li z rewolucją chińską w jej 
walce o wyzwolenie narodu 
chińskiego spod jarzma im­
perialistów i o zjednoczenie 
Chin w jedno państwo. Kto 
z tą siłą nie liczy się i nie 
będzie się z nią liczył, ten 
przegra na pewno". 
Życie potwierdziło całkowi­

cie to, co zapowiedział Towa­
rzysz Stalin.

Zwycięstwo demokracji chiń­
skiej otwiera nową kartę w 
dziejach nie tylko narodu chiń­
skiego, lecz wszystkich naro­
dów Azji, uciskanych przez Im­
perialistów. Triumf demokracji 
chińskiej oznacza poważne 
wzmocnienie pozycji światowe­
go demokratycznego obozu an- 
tyimperialistycznego, walczące­
go o trwały pokój.

Toteż mamy prawo powie­
dzieć z całkowitym przekona­
niem, że siły demokracji i so­
cjalizmu rosną, podczas gdy si­
ły kapitalizmu i podżegaczy 
wojennych doznają uszczerbku.

Porównując sytuację w obo­
zie socjalizmu i w obozie kapi­
talizmu nie możemy pominąć 
następującego czynnika ogrom­
nej wagi:_podcza6 gdy w Związ­
ku Radzieckim i w krajach de­
mokracji ludowej gospodarka 
nieprzerwanie rozwija się, eko­
nomika idzie wciąż wzwyż — 
w Stanach Zjednoczonych wi­
dać coraz więcej oznak zbliża­
jącego się kryzysu ekonomicz­
nego. Czynniki rządowe i nie­
którzy oficjalni ekonomiści w 
Ameryce uciekają się do wszel­
kich możliwych wybiegów, aże­
by ukryć przed narodem ame­
rykańskim i za granicą rzeczy­
wisty stan rzeczy.

Według oficjalnych danych, 
liczba całkowicie bezrobotnych 
w Stanach Zjednoczonych w 
ciągu ostatniego roku wzrosła 
dwukrotnie, a wraz z częściowo 
zatrudnionymi pracującymi nie­
pełny tydzień — wynosi prze­
szło 14 milionów.

W rzeczywistości — jak 
stwierdzają amerykańskie 
związki zawodowe — liczba 
bezrobotnych w Stanach Zje­
dnoczonych jest znacznie 
większa, niż wykazuje ofi­
cjalna statystyka.
Szczególna cecha obecnego 

kryzysu amerykańskiego pole­
ga m. in. na tym, że dojrzewa 
on w warunkach, gdy monopo­
liści amerykańscy zaprzęgli do 
swej służby prawie całą gospo­
darkę świata kapitalistycznego. 
Przy pomocy tzw. „planu Mar­
shalla" rozprowadzają oni 
sztucznie produkcję, nie znajdu­
jącą zbytu wewnątrz kraju a 
przez tzw. program uzbrojenia 
państw obcych sztucznie za­
trudniają szereg gałęzi przemy­
słu. Jakiż jest rezultat? Ame­
rykańskie koła rządzące bynaj­
mniej nie uratowały gospodar­
ki Stanów Zjednoczonych przed 
zbliżającym się kryzysem. Za 
to zrobiły one wszystko co 
mogły by przerzucić na barki 
krajów marshallowskich koszty 
tego kryzysu. Należy przy tym 
pamiętać, że gospodarka kapi­
talistycznych krajów Europy 1 
bez tego znajduje się w stanie 
upadku.

Podczas gdy rozmiary pro­
dukcji przemysłowej Związku

Radzieckiego wzrosły w ostat­
nich 20 latach dziewięciokrot- 
nie, produkcja przemysłowa 
kapitalistycznej Europy, ogólnie 
biorąc, pozostała w ciągu tych 
20 lat na tym samym poziomie. 
Kraje kapitalistyczne mają o- 
becnie nie mniej niż 40 milio­
nów bezrobotnych i częściowo 
bezrobotnych.

Tak więc można powiedzieć, 
że sytuacja na świecie układa 
się dzisiaj w ten sposób, że 
6prawy krajów i narodów, któ­
re obywają się bez tzw. „po­
mocy" amerykańskiej, idą nie­
zgorzej i jesteśmy przekonani, 
że w przyszłości pójdą jeszcze 
lepiej, tymczasem w samej A- 
meryce i w krajach, którym 
Ameryka „pomaga" sprawy 
stoją coraz gorzej.

W tym stanie rzeczy nic 
dziwnego, że obóz imperializ­
mu ogarnęła trwoga, a naj­
bardziej zaciekli przedstawi­
ciele tego obozu wpadają w 
szał wściekłości i wzmagają 
swą dywersyjną politykę 
przeciwko krajom, które nie 
życzą sobie klękać przed mi­
liard' -ami amerykańskimi.
TOWARZYSZE! Prawie trze­

cia część wieku dzieli nas od 
tego przełomowego dnia, gdy 
na szóstej części kuli ziemskiej 
rozpoczął się nowy okres w hi­
storii ludzkości.

Dziś my. ludzie radzieccy, 
wspominamy ze szczególną du­
mą historyczne dzieło, jakiego 
dokonała nasza partia 1 nasz 
naród Dod przewodem Lenina i 
Stalina.

Wielka Październikowa Re­
wolucja Socjalistyczna żyje i 
zwycięża w czynach naszej 
pełnej chwały Partii Bolsze­
wickiej, w dziele bohaterskiego 
narodu Związku Radzieckiego. 
W naszym marszu naprzód na 
drodze do komunizmu siłą 
przewodnią I kierującą jest na­
sza partia komunistyczna. Par­
tia skupia, daje natchnienie 1 
organizuje ludzi radzieckich, 
jednoczy ich wysiłki dla osiąg­
nięcia wielkiego celu budowy 
społeczeństwa komunistyczne­
go. Jej mocna więź z ludem 
krzepnie z każdym dniem. W 
tym jest źródło niezwyciężonej 
potęgi partii i państwa radziec­
kiego.

Partia nasza stanowi monolit, 
stanowi siłę jednolitą, niewzru­
szoną, zespoloną — jak nigdy 
— wokół Komitetu Centralne­
go, wokół Towarzysza Stalina. 
Ta jedność bolszewickich szere­
gów była zawsze jest i będzie 
fundamentem mocy partii. 
Wielka Rewolucja Październi­
kowa. jej ideały walki o pokój 
między narodami o zniesienie 
wyzysku człowieka przez czło­
wieka, o równouprawnienie i 
przyjaźń narodów — żyją i 
zwyciężają w budownictwie so­
cjalistycznym jakie rozwinęło 
się we wszystkich krajach de­
mokracji ludowej, w historycz­
nym zrywie wielkiego narodu 
chińskiego, w utworzeniu 1 
wzmacnianiu Niemieckiej Re­
publiki Demokratycznej.

Wielka Rewolucja Paź­
dziernikowa żyje i zwycię­
ża w tej walce, która pro­
wadzi potężny front zwo­
lenników pokoju, demokra­
cji i socjalizmu przeciwko 
silom agresji imperialistycz­
nej, przeciwko podżega­
czom do nowej wojny.

Niechże się plenią z wście­
kłości ci, na których historia 
wydała wyrok. Im większy szał 
ogarnia obóz podżegaczy wo­
jennych, tym więcej powinno 
być spokoju i opanowania w 
naszym obozie pokoju. Kroczy­
my pewnie pod kierownictwem 
naszego genialnego nauczycie­
la i wodza — Towarzysza Sta­
lina — na spotkanie jutra. Wie­
my z całą pewnością, że zwy­
cięstwo socjalizmu i demokra­
cji na całym świecie jest nie­
uniknione.

NIECH ŻYJE WIELKA PAŹ­
DZIERNIKOWA REWOLUCJA 
SOCJALISTYCZNA I JEJ NIE­
ZWYCIĘŻONY SZTANDAR!

NIECH ŻYJE NASZA PAR­
TIA KOMUNISTYCZNA!

NIECH ŻYJE POKÓJ NA 
CAŁYM ŚWIECIE!
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PlmuszB szi1 MffiśtlBuiiec m Poznaniu po<f dachem
W Poznaniu przy ul. Czecho­

słowackiej, zostały zakoń­
czone roboty murarskie i 
dekarskie przy budowie trzypię­
trowego szybkościowca miesz- 
kaniowego. Roboty te trwały za­
ledwie 23 dni, zamiast plano­
wanych 28. Gdyby nie zastoso­
wano systemu trójkowego i 
dwójkowego, budowa przecią­
gnęłaby się najmniej na 58 dni.

120-osobowa załoga robotni­
cza SPB wykazała pełne zrozu­
mienie dla sprawy szybkiego 
budownictwa mieszkaniowego. 
Poszczególne zespoły wykonały 
■od 60% do 340% ponad normę.

Najlepsze harcerskie 
gazetki ścienne

W Komendzie Chorągwi 
Wielkopolskiej ZHP specjalna 
komisja oceniała przed kilko­
ma dniami przeszło 40 nadesła­
nych gazetek ściennych, zreda­
gowanych przez różne drużyny 
harcerskie z terenu całego wo­
jewództwa z okazji Miesiąca 
Pogłębienia Przyjaźni Polsko- 
Radzieckiej. Pierwszą nagrodę 
uzyskały harcerki I drużyny 
im. E. Plater i harcerze I druż. 
im. Pułaskiego w Zagórowie. 
Drugą nagrodę zdobył „Nasz 
Głos” I drużyny harcerek im 
M. Fornalskiej w Świebodzinie. 
Dalsze miejsca przyznano: X 
drużynie harcerek z Leszna, zu­
chom z Krotoszyna, VIII druży­
nie harcerzy w Zdunach. Po­
nadto komisja wyróżniła gazet­
ki harcerskiej drużyny z Kle- 
czer (hufiec Konin), I drużyny 
harcerek z Leszna, VIII i 47 
druż. harcerek oraz 101 druży­
ny harcerzy z hufca Poznań-— 
Wilda, I druż. harc. im. R. 
Traugutta z Wolsztyna, I dru­
żyny harc. im. Jana Sobieskie­
go z Kościana, IV druż. harc, 
im. Hanki Sawickiej ze Wscho­
wy, harcerzy kl. V c z Kwilcza 

PRENUMERATA — to stałe czytelnictwo
PRENUMERATA najkorzystniejsza dla Czytelni- 
riłŁreUm&iSlH i Al — forma nabywania gazety.

PRENUMERATORZY 
„Głosu Wielkopolskiego" 

U W A « A !
Wszyscy, którzy opłacą prenumeratę za m‘es. grudzień, 

otrzymają jako specjalną premię
I tom Biblioteki Romansów I Powieści

Wszyscy, którzy w listopadzie wpłacą prenumeratę nie 
tylko za grudzień, ale równocześnie za pierwszy kwartał 
1950 r., otrzymają jako PREMIĘ SPECJALNĄ 
3 tomy Biblioteki Romansów i Powieści

Zamówienia i wpłaty na prenumeratę przyjmują listono­
sze, urzędy i agencje pocztowe, roznosiciele gazet oraz 
wszystkie placówki „Czytelnika".

Szczególnie wyróżnił się ze­
spół ślusarzy Antoniego Rosiń­
skiego, który osiągnął 440% 
normy, oraz zespół blacharzy i 
dekarzy — 303% normy. 4-oso- 
bowy zespół murarski Ignace­
go Zielińskiego w ciągu 16 go­
dzin położył ponad 4400 cegieł.

Nowy szybkościowiec zawie­
ra 60 mieszkań dwuizbowych z 
pełnym komfortem i wygodami. 
W niedługim czasie po wyko­
naniu urządzeń wewnętrznych 
zostanie oddany do użytku naj­
bardziej potrzebującym rodzi­
nom robotniczym, (jp)

I drużyny harcerek z Gniezna 
i hufca Poznań—Śródmieście.

(jp)

Komisja Specjalna 
ukarała grzywną,..

Delegatura Komisji Specjalnej w 
Poznaniu ukarała ostatnio znów 
szereg kupców wysokimi grzywna­
mi za pobieranie nadmiernych cen, 
handel łańcuszkowy, wzgl. za od­
mowę sprzedaży towaru.

Agnieszka Kokot z Rzepina 
(Dworzec Kolejowy) ukarana zo­
stała grzywną w wysokości 160.000 
złotych, Stanisław Kieliś z Krobii 
(ul. Kolejowa 4) zanłaci 70.000 zł, 
Franciszek Cieślak, Pleszew, pow. 
Jarocin, zapłaci 60.000 zł, Czesław 
Bigosiński, Gniezno (ul. Łubień­
skiego 4) 50.000 zł, oraz Kazimiera 
Zielińska z zorzowa (ul. Nad Mu­
rem Miejskim 11) 40.000 zł.

Za uprawianie handlu łańcuszko­
wego grzywnę w wysokości 50.000 
złotych zapłaci Zdzisław Niewia­
domski, Zielona. Góra (ul. 3 Maja 
nr 8) i 40.000 zł Kazimierz Graś z 
Pęckowa, pow. Czarnków. Wresz­
cie za odmowę sprzedaży towaru 
ukarany został grzywną w wyso­
kości 250.000 zł Szymon Mroczkie- 
wicz z Gostynia (ul. 3 Maja 8).

32 rocznica Rewolucji Październikowej 
na terenie Wielkopolski

Z okazji zakończenia Miesiąca Pogłębienia Przyjaźni 
Polsko-Radzieckiej w dniu 32 rocznicy Rewolucji Paź­
dziernikowej miasta, miasteczka i wsie wielkopolskie 
przybrały odświętny wygląd. Domy urzędowe i prywdtne 
udekorowano flagami i portretami przywódców ruchu 
socjalistycznego. We wszystkich miejscowościach odbyły 
się spontaniczne manifestacje ku uczczeniu tego wiel­
kiego wydarzenia.

W Ostrowie w dniu 6 bm. 
organizacje społeczne, politycz­
ne i młodzieżowe złożyły na 
grobach bohaterów radziec­
kich przeszło 100 wieńców- 
Przemówienia okolicznościowe 
wygłosili: starosta Rogowski, 
dyr. Dudziński i prokurator 
Stawny. W dniu 7 bm. w prze­
pełnionej sali Teatru Miejskie­
go odbyła się uroczysta akade­
mia. O znaczeniu Rewolucji 
Październikowej dla świata 
mówił I sekretarz PK PZPR 
Eugeniusz Krupa. W ccęści ar­
tystycznej śpiewał chór ZMP 
oraz chór „Wanda".

Tego samego dnia w Odola­
nowie podczas akademii prze­
mówienie wygłosił burmistrz 
Cofalski i kier, szkoły rolniczej 
Krajewski. W części artystycz­
nej wystąpił licealny chór ZMP 
z Ostrowa pod kierownictwem 
prof. Kowalskiego.

Również i sądownicy ostrow­
scy uczcili 32 rocznicę Rewo­
lucji specjalną akademią. Sło­
wo -wstępne wygłosił tsędzia 
Zdanowicz, ą odczyt pt. „Mię­
dzynarodowy charakter Rewo­
lucji Październikowej" sekre­
tarz prokuratury Stefan Two- 
rowski. I tam również wystą­
pił chór ZMP oraz uczniowie 
Państw. Gimn. Męskiego z de­
klamacjami w.erszy autorów 
rosyjskich.

W Skalmierzycach Nowych 
przemówienie podczas akade­
mii wygłosił prok. Stawny z 
Ostrowa, a chór ZMP wystą­
pił ze śpiewami. W miejsco­
wości tej zapisało się do TPPR 
1500 nowych członków.

♦
Sala teatralna w Rawiczu 

nie mogła pomieścić uczestni­
ków uroczystej akademii w 
dniu 7 bm. Otwarcia dokonał 
burmistrz Stefaniak, a referat 
o znaczeniu Rewolucji Paź­
dziernikowej wygłosił ob. St. 
Pajcizak. W dalszej części aka­
demii zespoły młodzieżowe wy­
stąpiły z deklamacjami oraz 
pieśniami w języku rosyjskim 
Na zakończenie zespół ZMP 
wystawił jednoaktówkę pt. 
„Rozmowa z Leninem".

Również i we Wschowie sala 
Domu Społecznego była prze­
pełniona uczestnikami akade­
mii. Referat ideologiczny wy- 
gosił ob. Witczak a o ruchu 
kobiecym w Związku Radziec­
kim mówiła ob. Lisowska. W 
dalszym ciągu publiczność wy­
słuchała wiązanki pieśni ra­

dzieckich w wykonaniu ucz­
niów tut. Gimnazjum.

♦

Cały powiat wolsztyńsko- 
babimojski obchodził uroczy­
ście 32 rocznicę Wielkiej Re­
wolucji Październikowej. Ob­
chody odbyły się we wszyst­
kich gminach i gromadach o- 
raz w większych zakładach 
pracy. Kulminacyjnym punk­
tem była akademia w Wolszty­
nie. W sali Domu Społeczne­
go zebrało się kilka tysięcy lu­
dzi. Słowo wstępne wygłosił 
starosta Zygmaniak a o zna­
czeniu Rewolucji mówił prze­
wodniczący PRŃ — Pierzchal- 
ski. W części artystycznej wy­
stawiono niezwykle bogaty re­
pertuar pieśni, deklamacji i 
muzyki o charakterze rewolu­
cyjnym. Wykonawcami byli 
uczniowie wszystkich szkół 
wolsztyńskich oraz orkiestra 
To w. Przyjaciół Żołnierza. 
Akademię zakończono odśpie­
waniem „Międzynarodówki",

*

W Kościanie do licznie zgro­
madzonego społeczeństwa prze­
mawiał ob. Frąszczak, wska­
zując na znaczenie Rewolucji 
Październikowej ' dla narodu 
polskiego. Deklamacje, śpie­
wy solowe i chórowe uczniów 
szkoły średniej, występy orkie­
stry oraz groteska radziecka 
pt. „Radio 7 październik" by­
ły pięknym dopełnieniem uro­
czystości.

♦

W Lesznie odbyła się oko­
licznościowa akademia w sali 
kina „Polonia". Słowo wstępne 
wygłosił sekretarz PZPR Ko­
walski, zaś aktualny referat o 
znaczeniu Rewolucji Paździer­
nikowej, o przemianach spo­
łecznych oraz dorobku gospo­
darczym i kulturalnym w 
ZSRR ob. Golonka. W części 
artystycznej wystąpił zespół 
świetlicowy ZMP, orkiestra 
kolejowa i zespół muzyczny 
Gospody Spółdzielczej PSS z 
programem pieśni polskich i 
radzieckich, deklamacji i mu­
zyki. W akademii udział wzię­
ło około 3000 osób. (R)

*
Podczas uroczystej akademii 

w Środzie, poświęconej uczcze­
niu 32 rocznicy Rewolucji 
Październikowej słowo wstęp­
ne wygłosił Roman Ochociński 
a referat, omawiający wielkie 
znaczenie Rewolucji dla całego

świata wygłosił Feliks Woź­
niak. W części artystycznej wy­
stąpił zespół muzyków pod kie­
rownictwem artysty Opery po­
znańskiej Floriana Rylla, chór 
szkolny, zespół świetlicowy 
Liceum Ogólnokształcącego, 
chór rewelersów Liceum Rol­
niczego i deklamator Grzywa- 
czewski. Wspaniałą akademię 
zakończono odśpiewaniem „Mię 
dzynarodówki". (fk)

*
Z okazji obchodu 32 roczni­

cy Rewolucji Październikowej 
odbyła się w Ostrzeszowie u- 
roczysta akademia, zorganizo­
wana staraniem Zarządu Koła 
TPPR z mgr. Miłkowskim i 
burmistrzem Witwickim na 
czele. Po zagajeniu akademii 
przez I sekretarza PZPR Tom­
alaka ,ob. Cichowlas wygłosił 
referat ideologiczny, w którym 
wskazał na znaczenie Rewolu­
cji Socjalistycznej określając 
ją jako najdonioślejsze dzieło 
wszystkich czasów, skupiające 
obecnie przeszło 750 milionów 
ludzi na świecie. Walka o po­
kój, oświata i dobrobyt mas 
pracujących — to naczelne za­
danie idei socjalistycznej — 
zaznaczył prelegent.

Akademię uświetniły śpie­
wy, tańce i deklamacje mło­
dzieży wszystkich szkół miej­
scowych, zespołu świetlicowe­
go Zakładów Cer. „Budy" oraz 
Spółdz. Spożywców. Uroczy­
stość zakońazono odśpiewa­
niem „Międzynarodówki", (zk)

♦

Staraniem Pow. Zarządu To­
warzystwa Przyjaźni Polsko- 
Radzieckiej w Krotoszynie od­
była się na zakończenie Mie­
siąca Pogłębienia Przyjaźni 
uroczysta akademia ku uczcze­
nia Wielkiej Rewolucji Paź­
dziernikowej. Wykonawcami 
części artystycznej akademii 
byli uczniowie Lic. Ogólno­
kształcącego. Referat okolicz­
nościowy wygłosił ob. Węcła- 
wiak. Efektowna dekoracja sali 
w wykonaniu ucznia licealnego 
Kopydłowskiego zwracała spec­
jalną uwagę. Akademia stała 
na bardzo wysokim poziomie. 
Sala nie mogła pomieścić u- 
czestników.

W drugiej części akademii 
został wykonany przez Koło 
Szkolne TPPR przy Liceum 
utwór sceniczny Fadiejewa pt. 
„Młoda Gwardia", Wykonaw­
ców obdarzono rzęsistymi okla­
skami.

Także Związek Inwalidów 
Wojennych Koło Powiatowe w 
Krotoszynie odbył uroczyste 
zebranie poświęcone Wielkiej 
Rewolucji Październikowej, na 
którym aktualny referat wy­
głosił przewodniczący Franci- 

I szek Kowalski, (fk)

IIKRONIKA
LISTOPAD

CZWARTEK 
Andrzeja 

Ludontierza

Słońce w.: 7.03 
zach : 16.08

Księżyc w.: 18.38 
zach.: 12.14

OSTRÓW
Konkurował z monopolem tyto, 

niowym, W mieszkaniu Jana Jar- 
czyńskiego w Koźminie władze 
kontroli skarbowej ujawniły 2,650 
kg tytoniu krajanego pochodzenia 
niemonopolowego. Jarczyński od­
powiadał przed Sądem Okręgowym 
w Ostrowie j skazany został na 
6 tysięcy zł grzywny względnie 
6 dni aresztu. Tytoń uległ konfis­
kacie.

Pow. Rada Związków Zawodo­
wych zwołuje na środę, dnia 9 bm. 
o godz. 17 do sali Gospody Spół­
dzielczej odprawę międzyzwiązko. 
■wą celem omówienia zagadnień, 
obchodzących szeroki ogół człon­
ków.

Na budowę basenu kąpielowego 
złożył Seweryn Ceglarek 10.000 zł 
i wzywa do kontynuowania łań­
cucha ofiar: Wacława Orłowskiego 
i Henryka Czubińskiego z Ostro­
wa. (bdc)

Zawody bokserskie
W Krotoszynie odbyły się zawo­

dy bokserskie o mistrzostwo klasy 
B pomiędzy K. S. „Kolejarz" Lesz­
no a Z. S. „Gwardia" Krotoszyn. 
Zwyciężył Z. S. „Gwardia" Kroto­
szyn 9:7.

Wyniki poszczególnych walk: w 
wadze muszej Młynarz (Gw) poko­
nał Łabęckiego (Kol.) przez k. o. 
w 3 st. w koguciej Majewski (Kol.) 
zremisował z Urbaniakiem (Gw) 
w piórkowej Byleby! (Gw) uzy­
skał punkty walkowerem, w lek­
kiej Jankowski (Kol) pokonał No­
waczyka II (Gw) na punkty, w 
pośredniej Skrzypczak (Kol) zwy­
ciężył z Marszałkiem na punkty, 
w średniej Kozina (Gw) wygrał na 
punkty ze Stachurą (Kol), w pół­
ciężkiej Leśny (Gw) uzyskał punk­
ty przed dyskwalifikacje Kusza 
(Kol), zaś w ciężkiej Sowiński (Kol) 
uzyskał punkty walkowerem, (fk).

„Gwardia" z Babimostu 
lepsza od „Gwardii" 

zielonogórskie!
W niedzielę rozegrano w Zie­

lonej Górze spotkanie towarzyskie 
w piłce nożnej między „Gwardią" 
Babimost a „Gwardią" — Zielona 
Góra. Goście z Babimostu pokazali 
wcale ładną grę zespołowo i wy­
grali mecz w stosunku 1:0. jedyna 
bramka padła w pierwszej połowę 
z karnego. Sędziował poprawnie 
p. Grien z Zielonej Góry. (Zg)

Obra (Kościan) 
Kolejarz ii (Rawicz)

Roaegrane w Kościanie za« 
wody w piłkę nożną o mistrzo* 
siwo klasy B zakończyły się za. 
służonym zwycięstwem gospo­
darzy. W miej ce nieprzybytego 
sędziego związkowego zawody 
prowadził dobrze ob. Wyttyk. 
Roman z Kościana, (tl))

Zakład
Ubezpieczeń Społecznych w Poznaniu

poszukuje

v posady

technika huoouiianeoo
Potrzebni zaraz: księgowy 
techniczny, maszynistka obe­
znani pracą w gospodarstwie 
rolnym, płaca wg umowy zbio 
rowej. Oferty Głos Wielkopol­
ski nr lla-53.

fi~ÓC-ŁOS-.KNiA DttOBNE fi
Cukiernik-ksrmetkarz przyjmie | Futro karakułowe tanio sprze- 
pośadę stałą lub dorywczą, t- ' -■— 
Oferty Głos Wlkp. nr 12844.

dam. Poznań, Opalenicka 33. 
Bartkowiak. _ _ 12813

Streptomycynę tanio sprzedam.
Małeckiego 35 m. 1. 12832
Wózek dziecięcy koszykowy 
z materacykiem, Śniadeckich 
nr 15 m. 9. 12829

Książki, księgozbiory polskie, 
obcojęzyczne; kupuje Księgar. 
nia Gierczaka, Poznań Daszyń­
skiego 59.___________ p6368

Zguby

obeznanego z adm. inwestycyjno-budowlaną. 
Zgłoszenia: ul. Mickiewicza 2 pokoi 223 n b-40

Czeladnik piekarski, dobry fa­
chowiec. potrzebny. Zgłoszę, 
nia: Adamski Umińskiego 26, 
m 18.______________ llb-42

Ekspedientka inteligentna, zna­
jąca prace biurowe, szuka za­
jęcia zaraz. Oferty Głos Wiel­
kopolski nr 12762.

Tapczany, fotele, łóżka kana 
py rozkładane poleca Kopczyk. 
Szkolna 2._______ lla 13

Streptomycyn, amerykańską
(Merck) sprzedam. Stablew- 
skiego 9. m. 2. 12835

Kuplę samochód DKW Met. 
sterklasse lub w dobrym sta­
nie 4-cylindrowy znanej mar. 
ki Oferty: ..Głos Wlkp." Go. 
rzów . Samochód". lla-38

Zgubiono skórkowe futrzane 
rękawiczki. Zwrot wynagro­
dzę. Słowackiego 19, m. 3.

 12837

P. Z. G. S. „Samopomoc Chłopska" w Star­
gardzie przyjmie zaraz samodzielnego

Pomoc domowa uczciwa, po­
rządna na wyjazd potrzebna. 
Wyspiańkiego 18. m. 9. 12841
Pomocnik szewski na dobrą 
męską pracę potrzebny zaraz. 
Chociszewskiego 17. warsztat.

12830

Szkoła Przysposobienia Han. 
diowego. plac Wolności 2 — 
przyjmuje zapisy na 3 mieś, 
kursy księgowoSci. stenografii 
i maszynopisma. 12686

Obrabiarki do metalu i drze­
wa, artykuły techniczne sprze- 
daje. kupuje Krenz pl Wol. 
noScl 11.___________ p6384

2 kozy szwajcarskie, młode, 
nagrodzone sprzedam. Pacz. 
kowska. ŚwiebodziAska 18 
f.lunikowob___________ 12836

z praktyką.
Zgłoszenia kierować: Ref. Pers. P. Z. G. S. — 

.Stargard, woj. szczecińskie. Warunki do omó­
wienia ha miejscu. lla-51

Dziewczyna potrzebna. M. Ro. 
kosowskiego nr 126. skład.

12825

Fzuka posady

Sprzedaże

Parcele!!! Parcele!!! Parcele!!! 
1000 m! Poznaniu. Najpięk­
niejsza dzielnica. — Cena 
250 000,— Płatna ratami. — 
,.Union“, Rzeczypospolitej 4.

 12778

Okazyjnie lisa niebieskiego 
sprzedam. — Solacz, Drzyma­
ły 18. m. 2 dzwonić 3 razy.

12838

Nakrętki bakelitowe, słoiki, tu­
by. w większej ilości kupimy. 
..Opakowania szklane". Kra­
ków iw, Agnieszki i.

llb-31

Zgubiono kartę rejestracyjną 
na nazwisko Zygmunt Równy; 
Glinik pow. Gorzów, lla-69
Zgubiono odcinek zameldowa­
nia. Aleksander Burzyński. Go. 
rzów. Słoneczna 17. lla-68

Szuka fokaln
Różne

Meble różne komplety, od­
dzielne korzystnie Magazyn 
Mebli. Poznań Rybakj 6.

 p6402

Naprawa maszyn biurowych.
Rohowski i Ska. Poznań. Miel.
żyńskiego 18._________ p6522

Pokoju umeblowanego poszu­
kuje samotny lekarz. Oferty 
Głos Wlkp. nr 12744._______
2—3 pokoje nowoczesne, wy. 
godami, śródmieściu, do II pię­
tra. poszukiwane zaraz (zwrot 
remontu). Zgłoszenia: Portier­
nia .Bazar", 12807

Piaskowanie wszelkich przed­
miotów przyjmujemy. War. 
sztat ślusarsko-tokarski Cz, 
Grzegorzewski, i B Intek. Po­
znań Dąbrowskiego 79 tele 
fon 89-28. P6336

Maszyny biurowe W Rohow­
ski i Ska, Poznań. Mielżyń- 
skiego_ 19._____ p6521
Kuplę idealną połowę willi, 
oddam własne mieszkanie. — 
Spieszne oferty: PAR. Rataj, 
czaka 7 dla 11,151. P6537

Kupno, sprzedaż naprawa ma. 
szyn biurowych to sprawa 
zaufania i specjalność firmy 
Piotr Pieprzycki al. Marcin, 
kowskiego 28. skład naprze­
ciw poczty. Telefon 23 62 

n6378
Srebro, przedmioty artystycz. 
ne użytkowe sprzedaż — 
kupno. Komis ..Lamus” Sie­
roca 5/6. ' o6403

Magistra farmacji przyjmie 
posadę. Oferty Glos Wielko­
polski nr 12837.

W smutku pogrążona 
rodzina

Dnia 7 listopada 1949 r, zasnął w Bogu, po 
długich i ciężkich cierpieniach, opatrzony Sa­
kramentami św., mój ukochany mąż, najdroż­
szy ojciec i dziadek, śp.

12854

W pierwszą bolesną rocznicę śmierci naszego ukochanego męża 1 ojca, śp.

tona z córkę I synem
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Wacława Morawskiego 
odprawiona będzie MSZA SW. ŻAŁOBNA w piątek, 11 listopada br 
o godz. 8 w kaplicy SS, Elżbietanek przy kościele parafialnym na Je 
źycach.
12840

Teresa Wysocka I 
przeżywszy lat 68.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 11 bm. $ 
o godz. 10.30 z kaplicy cmentarza na Gór- M 
czynie. UJ

PRZETARG
Warsztaty Państwowej Centrali Wyszkolenia Zawo­

dowego w Pile, ul. Kossaka nr 150 ogłaszają przetarg 
na sprzedaż różnych części samochodowych 
wraków samochodowych oraz jednego samo­
chodu „Wanderer".

Przetarg odbędzie się w dniu 22 listopada 1949 r. 
o godz. 10. Przedmioty wystawione na przetarg 
można oglądać do dnia 22 listopada br. w godz. od 
8 do 15. lla-57

Dnia 7 listopada 1949 zmarł w Poznaniu, śp.

mi. Ulacłiw Zawatm
..""........... f KSB^nSBSSS

Dnia 8 listopada 1949 r. zasnęła w Bogu, po 
długich i ciężkich cierpieniach, moja ukocha­
na i niezapomniana żona nasza droga mamu­
sia, siostra, teściowa 1 babcia, śp.

z Krzekotowskich

ł
W pierwszą -bolesną rocznicę śmierci, śp.

Alojzego Wizy 
zostanie odprawiona 

msza iw.
w czwartek, 10 bm. o godz. 7 w kościele Sw. 
Marcina przy ul. Fredry, o czym zawiadamia 
wszystkich życzliwych pamięci Zmarłego 

żona z dziećmi

Ignacy Bogurski
przeżywszy lat 63.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 10 bm. o 
godz. 11 z kaplicy cmentarza jeżyckiego.

W ciężkim smutku pogrążone 
żona 1 rodzina

Poznań, Dąbrowskiego 338.

z Pfotnicy 
obyw. b. Ziemi Pińskiej

Pogrzeb odbędzie się w wwartek, 18 bm. 
o godz. 11.40 z kaplicy cmentarza na Jeżycach.

W imieniu rodziny 
w głębokim żalu pogrążona 

CÓRKA F2198

Dnia « listopada 1949 r. zmarł w Poznaniu nasz długoletni pracownik, 
śp.

Stanisław Dybizbański
przeżywszy lat M.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 9 bm. o godz. 10.00 w Poznaniu z kaplicy 
cmentarza na Gór-czynie.

W Zmarłym straciliśmy serdecznego kolegę 1 współpracownika. 
Cześć Jego pamięci!

Pracownicy — Dyrekcja — Koło Związkowe
C. HARTWIG s-ka Akc.


